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D Z I E N N I K  OB W I E S Z C Z E N 

R Z Ą D O W Y C H  i P R Y W A T N Y C H

d l a

K r ó l e s t w a  P o l s k i e g o .

w W arszaw ie dnia  15. W rześnia  1827 roku.

O b w i e s z c z e n i a .
U rząd  rhunicypalny m iasta  stołecznego UUarszawy.

Podając do wiadomości publicznej ,  że następujące bile ty zastawne 
lom bardow e  jako to :  — Nr. 4,458 ha złp. 80. — Nr! 1,076 na zip. 60. —
Nr.  6,342 na złp. 60. —  Nr. 6,343 na złp. 60. —  Nr. 4,269 na złp. 150
Nr. 4,535 na złp. 30. — Nr. 2,032 na złp. 100. —  Nr. 2,033 na złp. 90
Nr. 3,763 na złp. 40. — Nr. 10,065 na złp. 40. — Nr. 10,195 na z łp
290. — Posiadaczom tychże zaginęły, wzywa każdego w czyich reku ta 
kowe znajdować by się mogły, ażeby w przeciągu sześciu tygodni od daty a 
najdalej do dnia 20 Października  r. b. do dyrekcji lombardowej miasta 
stołecznego W arszaw y  w ratuszu głównym przy  ulicy Sanatorska posie
dzenia swe odbywającej,  zgłosił się, i p rawo posiadania onych udowodnił;  
po upł ;mieniu bowiem terminu wyżej oznaczonego, nowe bilety zastawne 
w miejsce zgubionych i fanty w zastawie będące tym jedynie osobom za 
opłaceniem przypadających należy (ości wydane zostaną , k tórych nazwi
ska w księgach dyrekcji  L om b ardu  są zapisane. — Działo się na posie
dzeniu w ratuszu głównym miasta W arszaw y dnia 7 mca W rześnia  r. 1827.

Radca stanu Prezydent .  T V oj da. — Sek:J lny .  G. Jaholkcwski.
S ą d  polic ji poprawczej w yd zia łu  piotrkowskiego.

Marcin Balcerzak z wsi Karczowki powiatu Szadkowskiego , będąc o 
kradzież podejrzany i zaaresztowany, wyznał,  że w ostatnich dniach Czerw
ca r. b. uciekłszy z Karczów ki przechodząc groblą pod miastem Sieradzem 
napotka ł  człowieka pijanego leżącego na ziemi z odkrytą  głowa od k tó re 
go kapelusz z pieniędzmi w szmacie będącemi leżał z daleka,  te więc p ie 
niądze których wedle jego twierdzenia było  złp. 27 wziął. Że zaś oh w i -



—  216  —

mony Balcerzak niebył  w s ta n ie  wskazać imienia nazwiska, ani zamieszka
nia tego poszkodowanego, wzywa s t o  go więc niniejszym, aby wciągit miesięcy 
trzech od daty dzisiejszej wraz z stosownerni dowodami dla odebrania de
pozytu  wsadzie naszym stawił  się, wrazie bowiem prz>ciwnyrn kwota ta 
skarbowi przysądzoną zostanie. —  w Pio t rkow ie  d 10 Sierpnia  1827.

1 ° _________________________ J. Siedlecki
L is t gończy.

S ą d  po lic ji popraw czej w yd zia łu  kalwaryjskiego.
W z y w a  wszelkie władze tak cywilne jako i wojskowe, niemniej oso

b y  p ry w a tn e ,  aby Romana Zło tn ikowa lat 68 liczącego, religij filipońskiej, 
p rzed  ostatnie zamieszkanie we wsi Pohorelcach obwodzie sejneńskim 
mającego, zadan ie  p rzy tu łku  rabus iom,nasiedm mjesiecy domu p opraw y  
skazanego, k tóry  zmiejsca pobytu  swojego mimo wiedzy właściwej władzy 
odalił  s i ę , śledziły, a wrazie wynalezienia do więzienia p rzy  sądzie p o 
licji poprawczej wydziału kalwaryjskiego będącego, pod strażą odstawić ra- 
czyły. — Opisanie tegożjjest następujące: wzrostu dobrego, twarzy  ścią- 
głej chudej , nosa sporego płaskiego, oczu siwych w klęsłych, włosów si
w y c h ,  ubiór  jaki mieć może na sobie nie jest wiadomy.

w Kalwarj id .  5 W rześnia  1827. — Sędzia prezydujący. Kruszewski.
Doniesienia spadkowe.

Jako kurator  massy po Xiędzu Antonim Jankowskim proboszczu m'e-  
chowskim pozostałej ,  wzywa sukcessorów prawo do spadku mieć mogą
cych,  aby sio w ciągu trzech miesięcy zgłosili i prawnie  wylegitjmowali,  
w razie bowiem przeciwnym własność tej massy wraz z wszelkiemi fun
duszami w gotowiźnie nawet w depozycie sądowym znajdującymi sic, na 
rzecz skarbu publicznego przyznaną zostanie. — Lubl in  dnia 10 W r z e 
śnia 1827 roku. —  Jan Nep. Baranowski. Pa tron  p rzy  Tr.  W dztw a  Lub.

Jako kura tor  rnassy Marjanny Myszkowskiej w Borowie w powiecie 
chełmskim zmarłej,  wzywam sukcessorów tejże, ażeby się w terminie 
trzechmiesiecznym z prawami sweini zgłosili, inaczej sarni sobie w inęprzy -  
pisząieżel i  massa z gotowego funduszu składająca się, skarbowi publiczne
m u  przyznaną zostanie. — Lublin  dnia 10 W rześnia  1827 roku.

Jan Czyuski. Pa t ron  p rzy  T rybunale  W dztwa Lubelskiego.
P o  śmierci Józefa Bereckiego właściciela dóbr  Szostakowa, w powie

cie ka lwaryjskim położonych, w xiodze wieczystej dobrom właściwej za
pisany jest ak t  postępowania spadkowego. Stosownie więc do prawa o 
hypotekach ,  wzywa s ię  wszystkich p raw o  mających, iżby najdalej do 
dnia 6 Marca 1828 r. w ł ancellarji ziemiańskiej W tw a  augustowskiego w y 
działu I I  w Suwałkach stawali ,  i p rawa swe do spadku udowadniali.  

Suwałki  dnia 28 Lutego 1827 r.  Zim noch . P isarz  ziemiański.


